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„U CHOROBIE KARTOFLI. 


Przez W. Poi w Saksonii 


t 


Zaraza kartofli Paua pod każdpi względem na największą 


uwagę; gdyż już ośmioletuie doświsdczenie niezaprzeczony dało do- 


wód, że w tej roślinie zawiera się szczególny zaród choroby, który 


«ię podług stanu gruntu i powietrza więcej lub maiej rozwija, a w o- 


-statbim roku bardzo wiele na ubytek i podrożenie tego powszechnego 
fże tak powiem żywiołu wpłynął. W ciągu tych ośmiu łat wnoszono 
różnego rodzaju środki na usunienie tej choroby, ale te pozostały bez- 
skuteczne, ponieważ wychodziły pbrczęści z nauki, której nie wspiera- 
ła dostateczna praktyka, częścią zaś tylko na miejscowem powierz- 
chownem były ugruntowane doświadczeniu, które nieznająe przyczyn 
i skutków, za wszelkie możliwe-chwytašrodki =- 


Obecnie wyszło p. t.. „Przyroda rośliny, kartofli, prawdziwa 


przyczyna jej chorobliwego stanu i środki na usunięcie go przez zgo- 


dne z naturą postępowanie w uprawie,'* pisemko przez W. Protz,:któ- 
"re, wychodząc z zasad zgodnych znaturą, istotę choroby ściśle bada i 
bardzo odpowiednie naturzę środki usuwające zaleca, które wprawdzie 
uie natychmiastową pomoc ale stopniowo następować mające odro- 
dzenie rośliny kartoflowej na dość pewnym stawiają widoku, jeśli się 
tylko tym prostotą swoją zalecającym, za pomocą długoletnich badań 
życia roślinnego osiągnionym wskazówkom zasłużoną poświęci u- 
„wagę. > ' 
Autor przy dokładnem przestrzeganiu 'w ostatnich siedmiu la- 
"tach, zauważył, że pojawienie się choroby pod wpływem rozmaitego 
stanu atmosfery o tyle się zgadzało, iż zawsze dopiero w czasie kwi- 
-tnienia kartońi następowała, które aż dotąd pozornie zdrową i silną 
pokazywały. wegetacją; dalej, że przejście choroby, ktora się özua- 
~ czalła prędkiem zwiędnieniem i i upadaniem kwiatu bez zawiązania na- 
sienia i więcej lub mniej prędkiem usychaniem liści i łodyg, przy mo- 
„krem „powietrzu w wilgotnym. gruncie i po świeżym pognoju, by- 
ewało dałeko prędsze i szkodliwsze, jak w czasie „suchego powietrza i 
na suchym niegnojonym gruncie. Z bardzo dawnego doświadczenia 
wiedział autor, że świeże mierzwienie więcej na większy rozwój wierz- 


„chniego krzaka, liści i łodyg, jak na zwiększenie wydatku ziemniaka 
, : i f 


LL LL LLL, __ 


` 


działa, i dla tego już od lat 20 nieaprawiał kartofli na świeżem po- 


gnojeniu. Często także miał okazją spostrzegać, że nać kartoflana 
posiada: szczególnio wielką siłę wciągania wilgoci. Przy łagodnym 
dezzczu daleko wcześniej widać krople wody na wszystkich trawach 
i liściach niż na kartofłanej naci, na której się ledwie po dziesięciu mi- 
nutach wilgoć pokaże, a po deszczu albo mocnej rosie nać kartoffana 
przynajmniej godziną wprzód wysycha niż wszystkie inne rośliny. e 
W ostatnim roku pomimo dośc niedogodnej wiosennej pory o- 
kazywały pola kartoflane na pozór bardzo silną wegetację, gdy autor 


w dniu 19 lipca w pobliżu Lipska na. okrytych kwiatem kartdflach, 


znowu spostrzegł wiadome znaki powstającej choroby. 

Znajdując daleko silniejsze wykształcenie naci kartofanej, a ni- 
żeli przed laty, zapytywał siebie, dla czego. w tych. latach pomimo cho- 
roby kartofli, tak znacznie powiększyła się objętość naci? Wezwał ` 
więc na pomec dawniejsze swoje wspomnienia i z osnowy jego myśli 
wywinął się ten wniosek, że pognojeniem (jak dostntecznie sprawdziło 
doświadczenie,) pobudza się większy rozwój naci. Im większej Za- 
tem ta nać jest objętości; tem więcej znajduje się w niej narzędzi 
wciągania wody, silniejsze następuje przyjmowanie jej o. lle większą 
bywa soczystość. A ztądże zby; wielkie i wodniste WERE so- 
ków jest tej choroby przyczyną. ; 

Autor rozbiera naturę kartofti i wykazuje że przez stoletnią * u- 
prawę w pogoój i byt obfitującą, natura jej się wysiliła i nakoniec wy- 
redziła, że roślina ta względnie do swych łodyg i liści za bujno rośnie 
że bujny naplyw soku; jest za nadto wodnisty i do przyrodzonego wy- 
kształcenia nasienia nie dość intensywny. Dowodzi, że gdy dla małej 
ścisłości tkanek komórkowych i i wielkiej obfitości wody, nasienie do 
dojrzałości nie dochodzi, życie w roślinie, gaśnie i soki w liściach i 
krzaku rozkladają się, a te następnie O porost i mnożenie się 
samych kartofli. 

Autor mniema, że wyrodzonej roślinie kartofla jest dj jej odro- 
dzenia niejako głodna kuracja potrzebna, dla oddałenia chorowltego 
zarodu zwodnienia i zaleca do tego następujący sposób. ` 


Potrzeba jesieni wybierać na przyszłe wysadki najlepiej. wy- 
kształcone bulwy, dobrze takowe na wolnem powietrzu wysuszys, nie- 


dopuszczając słońca, umieścić je potem w przestrzeni wolnej od prze- 
ziębienia na pokladzie suchego popiołu z kamiennego węgla, pokryć, 


Je następnie warstwami popiołu, któryby zarazem próżne między kar. 


toflami miejsca wypełnił: i osłonić je ma ostatek zupełnie do koła po- 
piolem, ażeby od wszelkich zewnętrznych wpływów zostały nwolnione 


Tak przecbowane wysadki kartoflane sadzą się nieprzekrawane, 
w stosownych odstępach dobrze i głęboko uprawnem pólu, które zna= 
tury jest suche albo dobrze drenowane (rurami osuszone) w każdym | 


zaś razie nie gnojone, tylko takie, które po ostatniem mierzwieniujuż 


ł 


zbytkówyin a temi które s SU płody rolnicze i pierwotne mate“ 
rjały w ogólności. ` i e 

Wiem że prze pych amiezii się w gieniuszu Francji; i ze nasze 
wykwintne sztuki, narzucnjąc innym narodom, hasz smak i nasze mo- 


kilka różnorodnych wydało zbiorów, młodociane flance kartofiane pie= | dy, utworzyły hakoniec jedno znajpiękniejszych ogniw naszego wieńca 


lęgnują się : wiadomym sposobem, jak najstaranniej i takie chodowa- przemysłowego. 


nie. wysadków powtarza się eoroeznie dotąd, dopóki przez usunięcie 
chorobliwego zarodu. /nienastąpi zupełnie wyleczenie. „Uzyskane zta- 
kiego zakładu chodowane iw naturze swej poprawione wysadki mo- 
żna potem do powszechnej uprawy na żyznem Jeszcze, byle nie świe- 
żo nawiezionem poln, obrócić. Świeże mierzwienie- z powodu swej 
duszącej substancji sprzyja rozwijaniu się cboroby Kartofii, Rire że 
„wszystkich. aprawianych; roślin najmniej takowej potrzebująs gdy prze- 
ciwnie. «przy: siloym: gruncie. źalecają się. uawozy mineralne, 'ma- 
jącc w-sobie-sole wapienne, „jak również zielone roślinne pognoje: 


znaka jego pomyślno ści i ozdoba j jego pracowitości; tylko nie potrze- 
rbaego w nadmiarze. Zb ytek- jest aieprzyjacielem prawdziwego:<bo- 


actwa, równie jak wojna, trewi ale mie -produkuje. 
8 1 1 P I 


- Qette splende cette pompe AOR Ke, 
D'an rćgue heureux sont la marque certaine, - > 
pochlebiał krók *Widydworowi; ale.kląmał, siedział x on dobie: że zby= 


To małe: pisemko zwraca jeszcze. te uwagę na rozmaite, brakiei | tek Wersalu i Paryża pozyskany był kosztem calego narodu. 


miestósowńości+w dotychczasowej uprawie kartofli i udziela wiele: gu” 
„dnych zastanowienia uwag, . Wyświetla jąc najgłówniejsze; pragnęli- 
śmy rólników, naszych zachęcić dọ. doświadczeń w tym przedmiocie od 
-którego zawisło w źżnacznej! czesci kadra, krajowe itapiość ziemio- 


mA 
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A PŁODY T MACHINY ROLNICZE NA WYSTAWIE: 


eY 


Ña wystawie owsżechnej | Londyńskiej w 1851 Toki SA i 
Ameryka pogane po aly naprzeciw siebie. Podźiwiano w od- 
dziale rosyjskim meble malachitowe, mozajki, przepyszne tkaniny, 
materje złote i srebrne. 
widać tylko było wa ńiueby wełny, kłosy maisu, stosy wędzońej wie- 
moni, Nigdy nie przedstawiała się sprzeczność bardziej nderza - 
jąca. . 
„żającego, cała: wyższość byłą za okazałością: põzorną jednego | przeciw 
> skromności i prawie niedostatku drugiego: ale. ktokolwiek zastanowił 


się na chwilę, Ameryka odnosiła wjższoś nad państwem sławiańskietm 


przemysł pożyteczny i rzeczywiście proddkcyjay nad przemysłem 


przepychu i okazałości. Te meble zbytkowe mogą. tylko SE dla 


pałaców monarszych i wielkich SYED kary dworu, gdy tymczasem ta |. 
bawełua, ten mais, te szynki, o ziewają i i żywią ludność wzrastającą | SZ) 


naocznie i użyzniają ogromny (wywóz. Potęga i bog aciwa Stanów 
Zjednoczonych spoczyw ają na tej prostej podstawie, PSZ 
„się porównać teh rożwój nieograniczony T. rasy ludzkiej od 
‘Mississipi, tych miast wznoszą cych się jak przez czary, te pustynie 


"które się zaludniają wciągu jednej Pory roku, te: okręty niezliczone; 


te drogi żelazne, cały ten tumult ; życia, z cichą pieruchomością ludu 
współzawodniczego. z 

 Nie.chcę tutaj przedstawiać n sprzeczności. pomlędzy 
częściami wystawy frsneaziiej 1855 roku poświęconej przedmiotom 


W. oddziale amerykańskim przeciwnie, i 


oczach przechodnia: roztargnionego i pozornie rzeóżj i uwa- ie 


A ośmielił f 
anady. "do 


Przejdźmy zatem ten przepyszny rzęd wystaw zwierciadeł, ko- 


lb 


my w najodleglejszych zaułkach, najciethiiejszych, ajbardziej zanie- 
dbafiych naszej wystawy powszechnej, tego co* zjednałó: możebność 
temu zbiórówi skarbów. Człowiek nie żyje chtóbómi jedynie wietmo 


był zakłópotańy swoją OSOBĄ! teń król w bajce który "aiczego się 
onie" a hailo w adanan umierał zgłódu jaiok 
be skarbów 
seep TZYPU iey že żabeókiio jakiej wątłej roślińy, wtedy Ee 
stroje utracą wiele na swojem zajęciii. “Otem to” właśnie nie <zapd-. 
T 3 5a anglo-saxóńska, daleko lepiej pójtnująca rzeczy 6d'hag, "Wszę- 
dzie gdziekolwiek osiada, pierwszem jest jej staraniem” żąpewnić się 
fo żywności. Jej przemaysłowości najwyżej cenióno' czybią zadość tej 
PRA póspólitej ale rzeczywisiej. Zad też Sk to przyczyna naj 
f GE jej wyższości: : 

| Inńe narody; niegdyś potężne, vatchyliły się: io: upadku że jej za- 
niedbałyy ońa to wzrasta bezprzestannić iświat pokrywa swojemi dzie=' 
ćmi dla tego że pożywa: „,Cereris sunt omnia munus.* 


c 


EET od iodo ierk ańgielskieh. Miejsce dla 
„nich przeznaczono. jest aei i i niewiele zwraca uwagi. Widać. naprzód 
kr ħglicy ni nie żartem m tralkdiją * cję 


widzić je z ayoh sklepów anadal wikýiaów” w W Luft a 
prawdziwe góry napawające radością przechodniów. Rusza i6tPby=. 
„dła domówego przedstawiona jest przez glowy wô owe zkwieszońe 
wzdłńż ścian i należące do „głównych. ras Augljit Szkocji, krótkie 1 


` 


| gi, nerefordy, angusy, i przez malowidła wyobrażające barany SARIGM 


„nigdy, niepodobńa by była wymyśleć. gdybyśmy tegoż: samego roku me 


„widzieli modeli z mięsa | kości na wystawie zwierząt. piodzących. Di- ; 
wi mnie że nie dołączyli tam wyobiażeśia Jakiego: olbrzymiego rost- 


Potrzeba przepychu w wielkiem państwie, jest to 0- , 


Po wszystkie: 
czasy dążyliśmy ciągle do nadmiaru w tym rodzaju: i dziś. wpadamy 
| do niego bardziej jak kiedykolwiek, Gdy Wolter mówił za Ludwi- 
pe XVgo i * r : IRENTS- ZR 

| i 


| biereów, bronzów, porcelany, koronek, djamentów, kryształów, przed 
któremi (RAA się bez nas tłum zachwycony, my zaś ` wyszukaj=* 


fer d obiżć, ale e żyje: chlebem przedewszystkietń: = Wiadomo hamjak 


j 
= 
| 


| oauc GAGA ARE E E TEEDE IEP 1 OSAMA 


bufu, albo ewierci skopowiny jakie się ukazują na ich stołach sto: wielkiej potrzeba Rano w zaprowadzeniu jakiego zlemiopłodu, 
krotycznych, a mianowicie u królowej, na święta Bożego Narodzenia: nie jest to przyczyną żeby powątpiewać ò zasadzie. Starajmy się 
' Tak teżw starożytnej  Tliadzie; oceniają ziaczenie wodzówcz ogro- ażeby te odmiany mniej hyły Czułe na „Zimno, wyhierajmy spomiędzy” 
mu części, które 'wyrzynają z wołów całkowicie przez nich płatanych. | i naszych te które wydają ajwięcej; wszystkie środki są dobre byle | 


- Zupełny zbiór ich wełny utwierdza w przekonaniu, że jeżoli Anglicy | tylko, cel został osiągnięty. "Gay v w niektórych częściach Francji, zbo- ; 


“zaniechali w inreresie pożywności, produkcji cienkiej wełny, to przy- że. e wydaje sześć albo siedmi hektóliików Z hektara albo trzy razy tylko: / 


„najmniej, przez:ilość i ogrom swych zwierząt, zachowali ich ilość ; 
większa część ich gatunków odznacza się wyłącztemi przymiotami, 
zjęst to co nazywamy długie wełny. EA 
Zbiór ich roślin uprawianych, uporządkowany był. staraniem p. 
Wilson b. dyrektora kollegjam królewskiego rolniczego w Cirenuster 
-obeenie profesora rolnictwa w uniwersyłecie Edymbvrgskim, w miej- 
-seu slynnegó Dawida Low który zeszlego roku opuścił słnżbę”, Tu 
nawet liczbą nie jest oznaczoną dla braku- miejsca, daleko jest nizszą 
=o ugro wystawy pp. Peter i Lawson w Londynie w'1851 roku 
“w której mieściło się do czterystu | odmian ziemioplodów, ale to co się 
znajduje jest dóstatecznem. Widać tu ułożone metodycznie, przed- 
-stawione przez garście: kłosów i próbki nasion, główoiejsze gatunki: 
pszeniey, jęczmienia i owsa uprawiane w trzech królestwach: -wraz 
Z roślinami pasfdwnemi sj korzeniami. - Etykieta wymienia * miejsce 
gdzie, każda próbka była zbieraną, ilość nasienia za” korzec. i'zbioru: 
Większa część pochodzi z okolic Edymbürga gdzie 
rzeczywiście są najlepiej uprawne grnnta z całej. W. Brytanji Botani- 
- Ści rozróżniają siedm gatuńków pszenicy, zktórych cztery są. wyżsre 


a 


ziarn, oraz wagę. 


u605,. 


które mu wydało 66 Kel to jest dziesięć ` razy. więcej, Jak. R 
Kolwiek cudowny; , ten zbiór nie wydaje się niemożliwym gdy. zba 


„my wegetacją pszenicy. “Widziano ża jedno ziarno należące dó Aj 


mian najbardziej urodzajnych i zasadzono pod warunkami aajbardziej 
sprzyjajęcemi, wydające 100 AM z których każdy zawierał 100 
ziarn, albo w ogóle 10,000 ziarn. - Pliniusz mówi o snopio przysła= 
nym Augustowi, który zawierał a łodyg wyrosłych z jednej 


stopy, 


"Odmiany angielskie żyta i; jęczmienia przedstawiają tez same 


cechy. 


Jedńó żyto, białe” afarskiowódd 580 kókiolitrów Ż Seidi 


Wózyakie te. toślitiy: ódznaczają się moeg! Palugóścią” słomy "jak Fó 


wie pięknością Kilosa; szkodk zeio rióżdaDyło: pokazac także Ko 
rzóni, nosi rólnicy: widzieliby dó jókiej aż 
cie dostatecznie uprawhyń:. * ć 

Z. pomiędży roślin pastewnych, pierwsze miejsce: zajńijć page" 


yo 


e w GRE 


nad i innemi, pszenica. pospolita, - „triticum sativum,“ gruba albo „triti= gras albo lokuum italicum. OE tej k ciągie wzrasta w 


cum targidum,“ „triticum durum“ i „triticum spelta.< Pierwsza ro- 

dzi się tylko w okolicach” najdałej na poludnie leżących, druga upra- 
wianą bywa w Szwajcarji i w Niemczech. Pozostają. triticum sati- 
vimi triticum targidum, główniejsze odmianiy. angielskie , i szkockie 
tych dwóch ‘gatunków są teraz dobrze znane we Francji jako więcej 
produkujące od naszych i już zaczynają się. upowszechniać pomiędzy 

_ lepszemi rolnikami Flandrji i. Pikardji. Wymienię pomiędzy innemi 
gatunek zwany common rivet, który wydaje na gruncie dobrze upra - 
wnym od.30 do 40 hektolitrów z hektara. 

Jedną z oznak najcharakterystyczniejszych złej ‘uprawy, jesto- 
bojętnošéć, na gatunki nasienia. ` Rzecz się dzieje z gatunkami roślinne- 
mi podobnie jak ze zwierzęeemi; jeżeli starania: hygieniczne i dobra 
pasza wiele wplywają; to dobry wybór nasion niemniej ma wielkie 
znaczenie. 

Powierzając ziemi nasiona chorobliwe, pomieszane z substan- 
cjami obcemi i- ziarnami chwastowemi albo przynajmniej wątpliwe; 

- dojrzałości; i przyrody zbękarciałej, należy: się spodziówać: wielkich 
wad'iwącei w zbiorze. Gdy zaś/przeciwnie używamy: nasion staran- 
nie owianych, doskonale czystych, zdrowych, silnych, należących „do 
wyższych gatunków, to się nam stokrotnie wynagradza. , Prodakcja” i 
sprzedaż dobrych nasion stanowią przemysł podobnie jak , inne który 
się wydoskonala, specjalizując się. lm więcej uprawa jest. postową 
Ww jakim kraju, tem więcej: handel nasionami tam kwitnie. 


; Wiem że doświaóczonie tegoroczne nie było sprzyjające dla 
zboża pochodzenia angielskiego wprowadzonego do północnej Fran- 


cji. , „Ponieważ zima była ostrzejszą jak na ich wyspie, to wymarzły | 


Po większej części, Jest to dawód pomiędzy innemi WAB jak | 


r a eee ewy r aeee paa e. 


Anglii i w Szkócji i opowia Widziano, 
jakomówią,: koszone. sześć razy do roku, i które po - iien ścięciu 
miały po 4 stopy angielskie: wysokości, co wynosi 24 stóp, w góle z 
Na jednem zebraniu rolniczem P P: „Gaird,, OŁ, listów o rolnictwie 
angielskim v wychodzących w Tans utrzymyjąc, że w folwarku Ma- 
| ger-Mill, raygrass włoski wydał do 25 ton suchego siana zakiu gzkoce 
kiego, albo 50,000 kilos z hektaru, krzyczano że to jest miepodobnem. 
nawet w Apgljiy pÒ. sprawdzeniu okazało Się, że tubo to twierdzenie 
nie było zupełnie dokładne, to przynajmniej nie było zbyt przesadzne. 
„Niech to trąci legendą w tem wrzystkiem, to bydz może, ale żeby an- 
głicy. i sżkotowie, którzy są ludźmi  rzeczywistemi, mogli. się unosić 
jak to czynią, to musi być-w tem także wiełe prawdy. Dodajmy., że. 
‘dla osiągnięeia tych pięknych wypadków, potrzebne jest nawodnienie 
rozciekem nawozu. , 
__ Tenray grass. pozostawia za al sobą wszelkie inne pasza. Gi 
dnakie ponieważ nie wszędzie może być uprawianym, to znajdujemy 
wzbiorze inne rośliny mniej wymagające składające większą część łąk 
angielskich, tak naturalnych jak i sztucznych. -Takiemi są, koniczy- 


na, dość szacowna poniewaz jedno z trzech królestw. Irlandja, wybra- . 


'ła ją sobie za swoje godło, raj gras pospolity, lolium parenne, który, 
tworzy słynne trawniki angielskie i który jest tylko przewyższony przeż:. 
swego ziomka włoskiego; Thirnothy gras, trawa K. Tymoteusza; fió- 
rin albo-agrostis:etc. Wszystko to bezwątpienia jest tylko siano i 
dziwnem będzie że na wystawie cudów przemysłu. z 

Anglicy. wymyślili nadać miejsce tym skromnym rośłinom, któ- 
re depczemy nogami; ale ta zioła która» wszędzie rosną, pomieszane - 
*z ininemii niepożytecznemi lub'szkodliwemi* oni je wybrali oczyścil 


wzmocnili; prz Ptasi przez uprawę: to siano, jest to dla aik mięso, 
wełna, mleko, mierzwa; zboże a ztąd ludność i potęga. |. 
Turnipy, kartofle, grochy, kilka gatunków polnych buraków u- 
zupełniają serję. -Czy to już wszystko? Tnk bez wątpienia, Jakto? 
ziednej rośliny przemysłowej? Żadnej. Ani buraków cukrowych, ani 
tytupiu, ani nawet kolzy, zaledwie zdobyli się na cokolwiek chmielu 
_ 1 pozostawili Irlandi. monopol lnu. Nic ich nie odwraca odtego po- 
tężnego przywiązania do uprawy płodozmiennej, dążącej do pomno- 
żenia w stosunku nieograniczonem produkcją mięsa i ziazna, za którą 
się uganiają z zaciętością stałej myśli cechującej ich rasę. 


(Dalszy ciąg nastąpi). 


HASN D- E L 
„ Gdańsk dnia 10 Stycznia 1856 r. —Na targu Londyńskim było 
więcej ożywienia, ceny trzymały się lepiej, a wszyskie do brzegów 
Angielskich przybyłe ładunki po ostatnich notowaniach znalazły :od- 
byt, „Dowozy krajowego ziarna były szczupłe i i ogólnie w lichej kon: 
dycji, a w braku spekulacji, obrót interesów w 7 nsder szczupłym za- 
mykał się obrębie. - 
W. ciągu tygodnia IE m 
Maki ; 


Pszenicy, Jęczm, Owsa, Żyta Bobu Siem. Inian, 
RZ EE i ; Grochu 'Rzep. cenin. 
Zee 5,8787 3,379 1040 — "886 — 27,220. 


. Zzagranicy 20,689 1,531 — 07,138'28,256 14,141: 
* * "Na rachuaek Francji ck w Loudynie Parę Aoki „psze- 


"Targi Szkockie, i pisac wyraną ku ie ek cen 0- 


w 
ER 


U 


Kazywsiy dązność: 
= W Holandji i Hamburgu dążność była ka osłabieia cen przy 
Dader ograniczonym obracie interesów. 

Na naszej giełdzie żadnych tranzakcji nienótowańo, a małe lą- 
dem dostawy, dła nader rozmaitej kondycji nie pozwalają nam usta- 
nowić cen normalnych, ` ` ; 

Kursa zamian — Londyn 200, Homburg 4 45 da Amster- 


dam 102'/1. KR 
Aleksandar Mako ak et comp. 


- 


W upłynionym tygodniu sprowadzono do Warszawy (prócz tego „co w spi“ 
chrzach znajduje się): żyta czetwerti 838, -Pszenicy czet, 2,664, Jęczmienia czet. 
333, Owsa czet. 2,117, Grochu czet. 112, Gryki czet, 79, 
150, kartofli 292, Siana pudów 28,887, Słomy pudów 9510. 


Kaszy jęczmiennój czet, 


: 


i W drukarni J. Unger.—Wolńo drukewać. — W Warszawie dnia 8 (20) Stycznia 1856 .=Starszy Cenzor. sekretarz kolegialny, T. H e r tz. 9 
z a - a 


; . . . . BZ . 
Średnie ceny żywności na targach Warszawy i Pragi. 
Od Dnia 4 do. 11 Stycznia 1555 oku. 


Sai w dniu. '1 Stycznia r. „1656 © Cesarstwa Ross yjskiego prze 
tutejszych kuoców:: wołów sztuk 538, z RS miejsce Królestwa 225 ogółem 
wofów sztuk 763, wieprzy 1066, cieląt 584 z tych zakupili rzeźnicy tuiejsi wołów 
sztuk 576, wieprzy 466. 


G71 


KURS GIEŁDY WARSZAWSKIEJ. ° 


Dnia 30 Gradnia (JJ Styczniaj 185556 roku ZADAJĄ GAMĘ | 
EE i Rs, | kop.| Rs, (kop ` 
MONET VERSOES NET n i 
 Pół=lmperyały ; NY e OES EOS s35 54, 5. 144 : 
Holleaderskie dukaty nowe . . = | — | AN mik. -- 
PAPIERY. | ee 4 
Obligiskarbowe 4-proc. za 100 rs. oprócz Papok 78 4 63 | 78 18 
» Listy zast. białe l okresu (oprocz kuponu) za 100 zł. pein hdi AJ 
cy zyk ae 60 Seata. 19. 1ał, 15 16 (15 49 
Serye wylosowane . =, | w j0S8P)JDU 4 
Obligacye CTA iRU wo: na 500 zł. oprócz kuponu Cre rr a e | 
Certyfikaty. Banku lit. B. na 200 zł. bez procentu. , a ——0l bac | SBE 
Dowody Kom. Centr. Likwid. za 100 zł... .. -. eT EE ET 
Nowa rosyjska pożyczka z r. 1854 oprócz kuponu  , . 98 25 i R JĄ 
W EX L-E., |- ' | 
_ Berlin 100 talarów . a ; 02M, 99 60 = |-- | 
Gdańsk 100 tali 6v32M. Maple ra j —bw 0 
Hamburg 300 BMk. . 2.m. |, "4 BTIR804 = |-. 29 
Londyn 1 funtsterl.. . „87M 62 a ŁUCK > j 
Petersburg 100 rs. . .. 1 m, zę Z | SG i mó— | 
Paryż 300 franków. RAZER 2 m. c 80. | 40; 80 [10 | 
MAC E AEE ZE = AAAA 1 m. 92 [251 — J— 1 
"Wrocław! 100 tal. 2 m. 8 ru | pi | Nr . 
S: 
Vi tość Knponu bieżącego od Obligów skarbowych rs, 1 kop. 21 | 
y „ jo "od Listów zastawnych kop. 2. 
Nowa rossyjska pożyczka rs.1 kop. 25g/ 
SEE i 


Bo 


| Od |. Do ; REY | 

5 rejk or |a| kop. ; l. kope ko | 

Zyra ;zetwert. "12 48 i Siana fura 1- konna ., SO 4,50 i 
Pszenicy, aż 415 59 | w 2-konna . „ |-5,24/2 6:-— 
Grocnu "a ERE Słomy PUOSTAECE A =i —| — 
2 „, cukrowego .. |, i O fura zwycz. 225 | 3:45 
ASOJ aia owi yi 12,79 Drzewa sosn. sążeń .. . | 7|44, |—-) — 
yo CWE SA Wół ds'ryżi,,.. . 40.—  [70, — 
Jeczmienia . „. oi forty oe * », ŚP MIO GSO 35— |38 — 
Owsa ; 574%) w lichy. „;|24;—  ;33, — 
Maki pszen. przednićj . 16 73 1 E a. ama: .| | 4155 — | — 
i» ordynarnćj . „d15-931 Baran, . 1 eer a 1. 
«+. żytnej pyllowój . |12 65 Wieprz dobry „18, — |22, — 
w głyczanej . 12 794! 8 Swpódmi oś... 15— |j17— 
Kaszy: jaglaacj. „ [1845 55 EUICRYSNN Aż: 10,—.  A4,— 
»  $ryczanćj zw. , [15 50 Masła: puds a, 8,70 i — 
s „dróbnej so SO PŁ0 SO Słoniny » 22.0 5,80 = — 
„osdeczm. perd: -,, [28 47: i Kartofli czetwert.. „a. :6 i 
R kn 1327700) Okowity wiadro.. 49% — — 
Siana pad. —l29 | Szumówki wiadro”... | 1,98 zela. 


